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Czekamy na Państwa telefony pod numerem (32) 230-84-51, w piątek od 11.30 
do 13.30. A o czym informowali nas Czytelnicy podczas ubiegłego dyżuru?

- Na ulicy Na Skarpie (bocz-
na od ul. Sobieskiego) jedna  
z firm wywoziła ziemię ze 
swojej parceli, po czym nie 
uporządkowała ulicy i chodni-
ka. W związku z tym potwo-
rzyły się koleiny. Sam byłem 
świadkiem jak starsza pani, a 
następnie matka z dzieckiem 
wywróciły się w tym miejscu – 
informuje nas pan Andrzej.■
 
Z Sośnicy zadzwonił do nas 
pan Stefan. - Młodzi ludzie, 
którzy jeżdżą po Sośnicy na 
motorach, robią niewyobra-
żalnych hałas. Zwłaszcza 
teraz, gdy jest ciepło i przez 
większość dnia mam otwarte 
okno. Dotyczy to zwłaszcza 
ulicy Wiślanej, Sikorskiego i 
Jesiennej. Straż miejska nie 
robi nic z tym problemem – 
żali się nasz Czytelnik. Spra-
wę zgłosiliśmy gliwickiej straży 
miejskiej. ■
Panią Halinę z Gliwic rażą 

zarośnięte trawą tory tramwa-
jowe na ulicy Chorzowskiej. 
Nasza Czytelniczka dodaje 
również, że topole w mieście 
powinny zostać ścięte o poło-
wę. - To bardzo kruche drzewo 
i często się przewraca, powo-
dując niebezpieczeństwo na 
drodze. Ponadto, na pyłki z to-
pól uczulonych jest wielu aler-
gików – stwierdza pani Halina.■
 
W ramach dyżuru, z dość rzad-
ką pochwałą, zadzwoniła do 
nas pani Agnieszka. - Chciała-
bym pogratulować i pochwalić 
panie mieszkające przy ulicy 
Arkońskiej 3 w Gliwicach, któ-
re tak pięknie wykonały ogró-
dek przed blokiem. Wszyscy 
powinniśmy brać z nich przy-
kład. Aż miło popatrzeć! - kom-
plementuje pani Agnieszka.■
 

Zgłoszenia przyjmował 
redaktor dyżurny 

Michał Pac Pomarnacki

Co najmniej od kwietnia nie 
działa czerwone światło sy-
gnalizacji przy skrzyżowaniu 
ul. Chemicznej z ul. Łabędz-
ką w Gliwicach. Sygnalizator 
najprawdopodobniej jest 

uszkodzony, bo przepalone 
żarówki w tym miejscu to 
nieomal norma - informuje 
jeden z Czytelników.  
- Wymiana kolejnej żarówki 
rozwiązuje sprawę na krót-

ko. Może warto, by Zarząd 
Dróg Miejskich sprawdził 
sam sygnalizator. ■

Czerwone nie działa
47-letni mężczy-
zna zginał pod 
kołami samocho-
du ciężarowego 
na gliwickim od-
cinku autostrady 
A4. 

Według wstępnych 
ustaleń, kierowca TIR-a 
w momencie wypadku 
był trzeźwy.

Do tragedii doszło w 
czwartek, około go-
dziny 22.40 na 308 
kilometrze autostrady 
w kierunku Wrocławia. 
58-letni kierowca TIR-
-a potrącił mężczyznę, 
który szedł jezdnią. Pie-
szy zmarł na miejscu. 
Na razie nie wiadomo, 
co mężczyzna robił na 
autostradzie, w miej-
scu niedozwolonym dla 
ruchu pieszych. 

(mpp)

Zginął 
pod 
kołami 
TIR-a


